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Bożej odbył się w Łasku (diecezja — _ w W  m

cźsny. Na zjazd przybyły liczne ^piel- Oburzenie wśród skoszarowanych hitlerowców. Zatarg z Prezydentem? H
grzymki robotnicze z ośrodków włó- Londyn, 3. 7. „Dail Mail“, „Man- stosunki międży Ilindenburgiem i Berlin, 3. 7. Po pierwszych dniach
kienniczych chester Guardian" i inne dzienniki Hittlerem są, bardzo naprężone. Do- triumfalnych upojeń — przychodzą

° angielskie donoszą o wzrastającym z brze poinformowany korespondent hitleryzm chwile ciężkich prób.
D zień  P rasy  k a to lick ie j dnia na dzień wrzeixilu wśród szere- oznajmia, iż w razie oporu Hitler zde Nawpodziewana reakcja Austrji nie-

Wilno, 3. 7. Na terenie diecezji Wi. gó^' S‘ A. w Niemczech. Rzesze bez- cydowany jest uwięzić prezydenta S w e j  a lT S a fS
lenskiej odbył się wczoraj dzień pra roibotnych nie widząc zmian i poprą Rzeszy. znak zapytania nad problemem jed-
sy i książki katolickiej, mający na A\y mogą lada chwiiła stać się niebez- 'Niezadowolone jest również mie- ności narodowej Niemiec, problem

pieeznym mat er jąłem dla Hitlera. szczaństwo, które cierpi z powodu ^ównoznacznem poprostu z przyszło
' _ _ - ■  Pomimo zewnętrznych pozorów zwiększonej śruby podatkowej. hitleryzmu w Niemczech. Jest

powaziuej&zym aniżeli się zdaje.
Z ja zd  b łęk itnych  Żo łn ie rzy  ^ W B I  świadczy o tern atak na katoli-

i U P S E - s  Poht wschodniej Curopy podpisany I
“ ^  P o lsk a  W k o n cerc ie  p a ń s tw  eu rop e jsk ich  przed jej odpływem. Wszystkie dzień

20000 re zo lu c y j Londyn, 3 7 Protokół paktu wscho charakter napastnika. Termin paii- jakie ^wy woł a ła 9|i addunajsk a * k fęska
Warszawa, 3. 7. Do Komitetu dniej Europy został podpisany przez stwa napastującego należy zastoso- hitleryzmu w Niemczech. Zaczynają 

H  przedstawicieli Polski, Rosji, Ru- wać w wypadkach gdy 1) wypowda-
wszystkich stron kraju i zagranicy, munji, Turcji Estonj,i, Łotwy i Fin- da wojnę, 2) zmusza swoją armję do ■ ■ ■ — —

licz|ha dotąd wynosi 13.241. landji. przekroczenia granicy, 3) atakuje flo Huia m i|in . „  , . ,
Spodziewany dalszy napływ rezolu- x . Ł/W3 m iljOny gUluCnÓW
cyj powiększy przypuszczalnie laoz- „Times nazywa akt podpisania tę powietrzną i wodną, 4) blokuje por h P T M h ft "
ibę do 20.000 Nadsyłane rezolucje są wyhitnem wydarzeniem politycznem ty i wybrzeża, 5) popiera związki n“  D ez 'ODOCłe

S S ^ t r z S i n T ^  Europy- Pakt wzaiemne&° niezaoze wojskowe anarchistyczne. w c £ J £ L 3' i ^ s S S n i ^ S ^ a
wszelką cenę dostępu do morza, PiajMa zbrojnego określa dokładnie —o— przystąpić do robót puhlaeznych w

— o— — i  uwwuwmuum— — — — — — — — b— — — dziedzinie mol jo racji i budowy szos.
G ró b  11 G órn ik ów  mm mm • .  .  I --- w t y m  celuSenat wyasygnował dwa

Budapeszt. 3. 7. Nadzieje wydoby- J l f M l I f l J f l  f | | l f | f l f I 0  l l f f f f  A ł ! f f  l l f  l l i f l D U l  ^ocz^  zamz 1 P w 5 S  si^do zna 
cia 11 górników zasypanych w ko- tlili feBUliJ WlUhlllK IIIIII Mlllll£l¥fillwlll f zneS° zmniejszenia liczby hezro- 
palni „Solymor" zawiodły z powodu w  hotnych.
wielkiej masy szlamu, utrudniającej K a t a s t r o fa  w  A m s t e r d a m ie .  —  L ą d o w a n ie  w  I r l a n d j i .   —°—
dostęp do zasypanych. Pukania zasy T r a s a  g ig a n t y c z n e g o  lo tu  G ro źn a  Ira ła c łm fa  U r t l o i _ _
panych ustały. Akcja ratunkowa to- .  . J 0 ,  „  , , , V3rozna KaW StrOM  KOlejOW a
szy sdę dalej. , Amsterdam, 3. 7. Hydroplajny wło- w północnej Irlandji eskadra złożona Madryt, 3. 7. Kurier miedzwraro-

—o— skue, które pod dowództwem gen. Bal z 23 hydroplanów włoskich. Lotnicy ;dowy Madryt — Lizbona wykoleił sie
C am n kó ie łu m  J® mają przelecieć północny Atlan- przeprowadzali ostatnie badanie a-'pod Lizboną. 30 ludzi zabitych
S a m o b ó js tw o  m iljon era  tyk i zademonstrować śwliatu tęży- paratów przed dłuższym lotem nad J  ’
Nowy Jork, 3. 7. Z Southland do- lotnictwa włoskiego lądowały w morzem do Reykjaviik, stolicy Islan- ~ o ~

noszą, że znany król samochodów sahotę P° poł w Amsterdamie. dji. Z Islandjli lotnicy polecą na La- P o w ó d ź  n a  K o r e i
„Studehaker" i „Erskine ‘ popełnił w Na krótko przed lądowaniem wy hrador. .. . . .
sobotę samobójstwo, pozbawiając się uarzyła się katastrofa jednego z wod Po osiągnięciu lądu amerykańskie ^ *1 w i e l k i e  s z k o d y
feycia wystrzałem z rewolweru. nopłatowców, w czasnei której trzech go eskadra poleci następnie przez za- Londyn. 3. 7. Południowo-wseho-

_ o __ lotników odniosło ciężkie rany. Je- tokę św. Wawrzyńca wzdłuż rzeki św a • tz .
____n« zł<>nek załogi zaginął. Jest praw Wawrzyńca do Montrealu, a stamtąd ą Kj0reę nawi€daiła silna Powódź.

jIUQwniK inorW CSKIcSPlcW 3|q dopodobne, iż utonął on w czasie ka- nad wielkie jeziora. Przewidizane Wioski nadbrzeżne są zalane. 35 osób 
Warszawa, 3. 7. W sali konserwa- Te-stroffy apan-aAu. _ jest lądowanie w Detroit na jeziorze zatonęło

łtorjum Warszawskiego odbył się kon Dublin, 3. 7. Wczoraj w niedzielę Erie, a następnie w Chicago. —o—
cert norweskich pieśni ludowych u- Przyhyła na lotnisko w Londonderry —o— t  __
rządzony przez studentki Unawersy- ----- --------------JŁL!—' "* - —= ^ = ^ = = 8  AUtO U d erzy ło  W d rzeW d

z 0sl°  W y p u s z a e n ie  z  c iem nic S w a t v s ł v k a  w  h łn r i « »  Par^ «  3 7 Na jednej z szos pod
—°— . . . .  ^  a » j a » r n o  wm w iu v  C Paryżem wydarzyła sde wczorai kata

Paryż, 3. 7. Prasa francuska zor- SOWieCklCh Z e r w a n i e . z t a n i l a r u n i . n l  stTOł!1 samo/hwtowa. Wskutek
Bajmowala Mniowy iestwal miKy- z e r w a n i e  a z ta n u a r u  m e m . jodiaoia na drzewo jedna kobieto p i
“ y ' że dtwaj arWetowani f s k a L r f T f ^  LondTB’ *• J- w  ^olalu „Tudor”, ntosto toiort, cztory dalsae osoby do

czne więzienie inżynierowie angiel- ^d,zie mieszkają niemieccy, tenisiści, corywają w szpitalu.
P re z e s  Fioacu w  Rum unii scy Thornton i Mac Donald zostali biorący udział w turnieju w Wimble -—o—
Bukaresza, 3. 7. Od kilku dniu ba- w sphotę zwolnieni z więzienia. done, wywieszono flagę ze swastyką O b n iżen ie  DOborÓui n H rń u i 

iwi w Rumunji w charakterze prezesa  ̂Jak słychać, nastąpiło to na słcu- hitlerowską równocześnie z innymi COW
„,Fidacu“ gen. Górecki. Prezes kom- tek gżących  saę poufnych rozmow fja~a;rni tych pańgtw t+Arych nrzpd m iejsk ich
batantów został przyjęty przez króla P<miiędizy Litwtmowem a angielskim ^ . Warszawa, 3.7 W związku z wei-
Karola. ministrem spraw zagranicznych Si- sta^ciele biorą udział w turnieju. ściem w życi  ̂ dnia 13 b^now eTu-

_ o _  monernu Oczekiwać należy ivobec te- W dniu wczorajszym dwuch mło- stawy samorządowej mimsterTpraw
Z b ro jen ia  M o rsk ie  St Z ied n  gl  ry^ tego, cofni«.cia zakazu przy- dych ludzi weszło na balkon i zdarł- wewn. podda rewizji uchwały Rad

^  towarów so b k a ch  do Angl^. fla^ę Mtlerowską, oddaliło się M iejsk i^  dotyczące przyszłeg? ^
Nowy Jork, 3. 7. Rząd amerykan- Warszawa, 3. 7. Inżynierowie an- w niewiadomym kierunku sażenia członków magistratów Nie

ska wyasygnował na rozbudowę flo- giełscy przejechali dziś Warszawę w y k ulega wątpliwości że uchwały te be-
Ity wojennej 72 mdl jony dolarów. ,. drodze do Londynu.  ̂ —o— dą anulowane J
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D y r e k t o r  H u t y  K r ó l e w ­
s k ie j w  w ie z ie n iu

Katowice. 3. 7. Wczoraj po eałycih 
Katowicach i Śląsku rozeszła sdę sen­
sacyjna wiadomość o zaaresztowaniu 
generalnego dyrektora Huty Królew­
skiej i Laury oraz Katowickiej Spół­
ki Akcyjnej, Bernihardta oraz urzęd­
nika Huty Królewskiej i Laury, Mor­
cinka. Aresztowanie nastąpiło nasku 
tek polecenia prokuratora S. O. p. dr. 
Tokarskiego Bernhardta zaareszto­
wano w jego willi w Król. Hucie i od 
stawiono do więzienia śledczego w 
Katowicach W ten sam sposób zaare 
sztowany został Morcinek.

Aresztowanie nastąpiło pod zarzu 
tern dopuszczenia się, przez nich nad 
użyć przy dostawie zamówień. Bliż­
sze szczegóły otoczone są. tajemnicą, 
ee względu na toczące się śledztwo-.

Z a g r a n ic a  w ś r ó d  n a s
Do licznych zmian, jakie nastę­

pują w naszem życiu obecnem, nale 
ży i ta, że podróżujemy coraz rzar 
dziej. Pieniędzy brak, paszport zagra 
niezny niemożliwi-e drogi, bilety ko­
lejowe coraz droższe...

Ale — na wielką pociechę — „za- 
granica“ przyjeżdża do nas. Z szyb­
kością niezrównaną, codziennie. In­
formuje nas o swoich sprawach go­
spodarczych politycznych, społecz­
nych, mówi o swoich obyczajach, o li­
teraturze, nauce, sztuce.

Można tedy powiedzieć, że chociaż 
nie odwiedzamy zagranicy, zagrani­
ca przyjeżdża do nas. A ponieważ 
„przyjeżdża11 ciągle, częściej i szyb­
ciej, niż wszystkie pociągi, poznaje­
my ją wszechstronniej, niż moglibyś 
my poznać dzięki własnej podróży. 
Czy można porównać wiedzę o świę­
cie, zdobytą przez kilkutygodniowy 
pobyt w jakimś kraju, z tą sumą wia­
domości, jaką o tym świecie zdoby­
wamy codziennie, przez okręgły rok 
drogą wiadomości prasowych żarnie 
szozonych w popularnym „Dzienniku 
Pomorskim11

P e n s ie  z  d o ł u
Warszawa 3. 7. Ministerstwo- ko 

muniikacj-i wydało zarządzenie zmie­
niające sposób wypłaty uposażenia 
nioetatowanych pracowników kolęd- 
państwowej. Pensje pracowników 
tych wypłacane dotychczas miesięcz 
nie z góry, będą wypłacane na przy­
szłość z końcem każdego miesiąca. 
Wypłacona z góry pensja czerwcowa, 
zostanie potrącona w ratach miesię­
cznych w ciągu dwuch lat. Zarządzę 
nie to w praktyce odznacza obniżenie 
uposażeń nieetatowych pracowni­
ków kolejowych w ciągu dwócb lat o 
4 procent miesięcznie.

Hołd Pruski w Warszawie
Nowa era w stosunkach polsko - gdańskich — pisze

prasa hitlerowska
Warszawa, 3. 7. Do Warszawy 

przybyli Prezydent Senatu Gdańskie 
go dr. Rauschning i jego zastępca p. 
Greiser celem złożenia oficjalnych wi 
izyt rządowi polskiemu. W „Der Dan- 
saiger Vorposten“ czytamy następu­
jące w tej sprawie komentarze:

„Obecność nowych mężów sta­
nu Gdańska w stolicy sąsiedniego 
państwa, z którem traktaty zwią­
zały go więcej niż jednym węzłem 
ma być nietylko aktem uprzej­
mości, gdyż tu wystarczyłby tyl­
ko formalny akt uznania nowych

Tempo życia współczesnego, szcze 
golnie, w latach ostatnich wzrasta 
coraz intensywniej. Wraz z tern stale 
powiększają się stawiane nam przez 
nie wymagania. Czasu zbywającego 
pozostaje coraz mn-iej.

Chcąc dotrzymać kroku i nie dać 
się wyprzedzać i pokonywać przez 
innych, koniecznem jest posługiwać 
się sposobami i środkami, ułatwia­
jącymi naszą pracę i oszczędzający­
mi nasze wysiłki czas, gdzie i, jak 
tylko staje się to możliwem.

Druk powrotny jest tym sposo­
bem i środkiem w czytelnictwie. Czy­
tając druk zwyczajny, musimy -ska­
kać wzrokiem co wiersz zpowrotem 
po to jedynie, by odnaleść i uchwy-

R uch w yd a w n ic zy
Nowości literackie „Roju".

P-opularny „Rój“ objawił ostatnio 
wzmo-żo-ną działalność wydawniczą. 
Na wyróżnienie zasługuje książka 
W. M. Dęboroga „Czeki bez pokry­
cia".

Powieść drukowana swego czas-u 
w odcinku jednego z dzienników 
warszawskich wzbudziła żywe zain­
teresowanie. Powodem tego była 
fabuła I oryginalny język. Istotnie, 
książka jest wartościowa i ciejkawa. 
Czyta się ją jednym tchem: przez 
noc do świtu. Akcja powieśdiowa to 
ozy się w środowisku arystokracji i 
karjerowi-czówł Typy chlubiące się 
„/błękitną krwią" zostały odmalowa­
ne wiernie z lekkim zastrzykiem sa­
tyry. Blaski i cienie karierowiczów 
przypominają nam dzisiejszą rzeczy­
wistość. P oraz pierwszy literat zajął 
się rolą kobiety w sprawach służbo­
wych. Salon i obłuda życia towarzy­
skiego zostały.wyśmiane mocno i słu

władz, lecz ma być wyrażeniem 
życzenia Senatu narodowo - socja 
listycznego rozpoczęcia rzetelnej i 
szczerej współpracy z Polską. By­
łoby krótkowzrocznem i nieroz- 
sądnem, gdyby nowy Gdańsk re­
zygnował ze swych warunków do 
życia, które polegają na utrzyma 
niu, przy dobrem współżyciu z 

Polską, pewności, że myśl przewo­
dnia traktatów wiążących 
Gdańsk z Polską została w obo­
pólnym interesie w czyn wprowa­
dzona

cić początek wiersza następnego. Ile 
wierszy,, tyle razy trzeba, czytając 
skakać. W Druku Powrotnym niema 
skakania jest tylko czytanie. Począ­
tek każdego nowego wiersza jest tuż 
przy końcu poprzedniego.

Dzięki temu wynalazkowi mamy 
olbrzymią oszczędność czasu. Pan 
jHoffan wynalazca tego oryginalnego 
j druku obliczył iż rocznie zaoszczę­
dzimy 180 godzin.

Druk powrotny ma już swoje za­
stosowanie w kalendarzykach i wy­
dawnictwach Odmianą jego są gło­
ski „Neotyp“, jednocześnie gra umy­
słowa. Dla informacji czytelników po 
dajelmy adres p. A. Hoffmana — War

siznie. O wykoszlawionych Obycza­
jach t. zw. elity dowiaduje się dół 
dzięki powieści Dęboroga.

Z kart książki razi jedynie satucz 
ność drobniejszych epizodów i nie­
fortunne dobranie nazwisk. Widać, 
że autor choć utalentowany należy 
do- początkujących pisarzy. *

/Nakładem „Roju" ukazała się 
również „Alicja Horn“. Konflikt wy­
soko postawionej w sądownictwie 

polskiem kobiety z sercem i kodek­
sem, wymaga dłuższego- omówienia. 
Zanim to uczynimy, pragniemy za­
znaczyć, że powieść Tadeusza-Dołęgi 
Mostowicza należy do najwybitniej­
szych zjawisk literackich minionego 
półrocza.

Tow. Wyd. „Rój" (Warszawa, Kre 
dytowa 1) wydało również „Etapy". 
Józefa Wititlina. Feljetony Wittlina 
z Włoch, Francji i Jugosławji unoszą 
nas w czarujące zakątki świata.

B. N.

ZE SPO R TU
SMP. — „Chojniczanka" 3:1 (2:1).

W rewanżowem spotkaniu po wyż 
szych drużyn o mistrzostwo klasy 
C. „Chojniczanka" została pokonana 
przez lepszą drużynę SMP. Gra na- 
ogół żywa i interesująca. Pogoda nie 
dopisała.

Niedzielne mecze ligowe
Warszawa Legja — 22 pp. (Siedl­

ce) 3:1.
Kraków. Cracowia — Garbar­

nia 3:1.
Katowice Ruch — Warta 2:1.
Lwów. Czarni — Gedanja 4:1.

Pogoń — Ł. K. S. 5:1.
Ostatnie wiadomości.

W Bydgoszczy odbyły się w sobo­
tę i niedzielę mistrzostwa lekkoatle­
tyczne Polski. Próba pobicia rekordu 
światowego, przez Heljarza nie powio 
dla. Olimpijczyk rzucił kulą 15,34 m. 
W ogólnej punktacji zwyciężyła 
„Warta" przed A. Z. S‘em warszaw­
skim.

Ustalono dwa lekordy Polski w 
trójskOku i w młocie.

Wisłą do Gdańska.
Spływ kajakowy i żeglarski roz­

pocznie się 15 lip ca. Dotąd zapowie­
działo swój udział 400 jednostek.

W Warszawskiej -pływalni odbyły 
się zawody cudziałem Bocheńskie­
go. Padł rekord Polski w setce sty­
lem klasycznym. Rekord ustalił 
Szrajbman (Legja) w czasie 1 m. 24 
s-ek.

W biegu dokoła Węgier w ostat­
nim etapie Olęcki usadowił sdę na 21 
miejscu.

In te rw e n c ja  p r o f e s o r ó w
Warszawa, 3. 7. Wiceminister W. 

R. i O. P. p. Pieraokj przyjął delega­
cję Zarządu Gł. Tow. Nauczycieli 
Szkół Średnich i Wyższych z preze­
sem Władysławem Grabskim na cze­
le. Delegacja przedstawiła p. wicem! 
ndistrowi memorjał w sprawie cięż­
kiej sytuacji prywatnych szkół śred 
nich z powodu cofnięcia zwrotu wpi­
sowego za dzieci urzędników pań­
stwowych w szkołach średnich. Dela 
gacja omówiła- szereg aktualnych 
spraw szkolnych, dotyczących reali­
zacji nowego ustroju szkolnego, oraz 
najżywotniejszych potrzeb nauczy­
cielstwa szkół państwowych,. śred­
nich i komunalnych.

S p ó ł d z ie lc z o ś ć  n a  P o m o r z u
Starogard, 3. 7. W tych dniach od 

było się zebranie f/ilji spółdzielni spo­
żywców w Kocborowie. Spółdzielnia 
liczy 70 członków a Obrót miesięczny, 
przekracza 4000 zł.

Nowy wynalazek druku
Wynalazcą jest Polak p. A. Hoffman z Warszawy

szaiwa, Skrzynka pocz. 434.

Tajemnica
spowiedzi

50) (Ciąg dalszy).
Jednakże piekarz bał się wyjawić 

swoje wątpliwości, gdyż jego małżom 
ka na wieść o uwięzieniu kobiet, któ­
re znała z pobożności i uczciwości-, za 
paliła się takim gniewem przeciwko 
policji, że z pewnością byłaby mu to 
wzięła za złe

Gdy więc Karolek ze łzami opo­
wiadał o swej obawie, żeby jeg-o i sio 
stry nie wzięto do przytułku, zawoła 
ła natychmiast:

— Nic z tego! Żeby ich zepsuł i 
pozbawił religji niewierzący dyrek­
tor?! Z tego nic nie będzie! Mężu, za 
bierzemy do siebie oboje dzieci i ja 
będę im zastępowała matkę tak dłu­
go, dopóki ta nic n,ie warta nasza po­
licja, która nicponiom pozwala cho­
dzić bezkarnie, a więzi uczciwych lu­
dzi, trymać będzie w więzieniu ich 
matkę* Ubierz się zaraz i pójdź do me 
rostwa po-wiedzieć burmistrzowi, że 
zabieramy dzieci. Bóg nie dał natm 
własnych, choć obdarzył nas dobro­
bytem, więc przynajmniej przeszko­
dzimy temu, żeby te maleństwa mar 
niały w przytułku. Czy nie myślisz 
tak samo, Andrzeju?

Istotnie, poczciwemu panu Le N-o- 
ir ta sama myśl przyszła do głowy,

przynajmniej co do Karola, a ponie­
waż jego szanowna połowica uczyni­
ła mu jeszcze ten zaszczyt, że i jego
0 zdanie zapytała, odrzekł więc chęt­
nie:

— Tak, o ile — dodał — i dzieci 
na to się zgodzą.

Karol był dość rozsądny, więc za­
miast awanturniczej ucieczki, wolał 
przyjąć zaprosimy państwa Le Noir. 
Wypiwszy z apetytem filiżankę ka- 
wyi zjadłszy bułeczkę, drugą za po­
zwoleniem pani Le Noir schowawszy 
do kieszeni dla Julkii, udał się do do­
mu, aby przyprowadzić siostrzycz­
kę. Wreszcie i pan Le Noir podniósł 
się z wygodnego fotelu, wziął surdut
1 cylinder i udał się do mera. Ten był 
bardzo zadowolony, że gmina po/Zbę 
dzi-e się ciężaru, uważał jednak za 
swój obowiązek uprzedzać piekarza, 
lże podejrzenie ciąży nietylko na pro­
boszczu, którego wina jest prawie do 
wiedziona, ale i  na jego matce i sio­
strze, jako wspólniczkach.

„Mówię to dlatego", dodał mer, 
„gdyż nie wiem, czy pan zechce wda­
wać się z takiemi ludźmi".

Poczciwy piekarz o mało nie zonie 
nił swego zamiaru, powiedział sobie 
jednak, że w każdym razie dzieci są 
niewinne i żaden uczciwy człowiek 
nie może mu wziąć za złe miłosier­
nego uczynku. Oświadczył więc me­
rowi, że obstaje przy swojem postano 
wieniu i tego jeszcze wieczoru dzieci 
znalazły się już pod jego gościnnym 
dachem.

ROZDZIAŁ XIV.
N a r a d y .

Minęły cztery tygodnie od wyżej 
opowiedizianyc hwypadków; cztery 
długie tygodnie dla ks. Momltmoulin, 
który spędził je w celi więziennej i 
dla jego matki i  siostry, które rów­
nież trzymano w surowem odosobie- 
niu. Wszystkich troje przesłuchiwa­
no prawie codziennie, pomimo, że sę 
dzia śledczy nic nowego nie -mógł się 
od nich dowiedzieć. Kapłan powta­
rzał ciągle:

— Jestem niewinny. Przyznaję, że 
okoliczności świadczą przeciwko 
mnie, ale czyn musiał popełnić ktoś 
inny, kto, nie umiem tego powie­
dzieć.

Obie kobiety trwały też zgodnie 
przy swojem zeznaniu, że wyrażenie 
„wiele pieniędzy", użyte przeiz dzie­
ci, odniosło się do banknotu pięciu- 
setfrankowego, który pani Montmou 
lin otrzymała od syna. I to było już 
podejrzane; więzień w sprawie tej da 
rowizny nie jeden raz był przesłuóhi 
wany, zeznawał jednak wicąż jedno i 
to samo, że pani Blanchard, wiedząc
0 jego ubóstwie, ofiarowała mu tę su 
mę, aby się mógł wygodniej urządzić
1 wziąć matkę do siebie.

Od chwili pierwszego przesłucha­
nia w Ste-Victoire, sędzia śledczy 
przekonany był o winie proboszcza; 
obstawał .on uparcie przy powziętem 
wówczas zapatrywaniu, w jaki spo­
sób czyn był dokonany. Uważał całą 
historję o darowiźnie za zmyśloną, a 
owe 500 fr. za część zrabowanej su­

my. Gdzież jednak podziała się reszta 
łupu ?

Szczegółowe przeszukanie klaszto 
ru w Ste-Victoire nie rozjaśniło tej 
kwestji. To potwierdź, domysły pa­
na Barthelot, że pieniądze zabrała 
matka proboszcza do Akwizgranu. 
Jednakże i  przy ulicy de la Golom- 
be powtórna, pod jego nadzorem do­
konana rewizja, nie wykryła nic po­
dejrzanego. W książce rachunkowej, 
którą pani Jardimier utrzymywała z 
wielką starannością, nie był zapisa­
ny wpływ owych 50 fr., ale siostra 
proboszcza tłomaczyła to służbie w 
ten sposób, że uważała tę sumę za 
własność matki, która też posiadać 
musi jej resztę. Istotnie w małej ko- 
módce znaleziono właśnie tyle, ile wy 
dał jej żyd Lewi z 500 fr. Lewi, któ­
rego podejrzewano też z początku, 
że był wspólnikiem ukrywania zrabo 
wanej sumy, udowodnił świadkami, 
że pani Montmoulin płaciła tylko da 
wny dług i to banknotem 500-franko 
wym, z którego wydał jej resztę w 
srebrze i złocie. Przesłuchiwano po­
wtórnie Karola i Julkę w kwestji 
„wielu pieniędzy", o których mówili 
na początku sprawy, ale bez pożąda­
nego wyniku Julka widziała w ręku 
babki banknot 500-franko wy, a Ka­
rol kilka sztuk złota. Ponieważ chło 
piec twierdził stanowczo, że widział 
te pieniądze wieczorem, mogły to za­
tem być te,które Lewi wypłacił. Na 
tern więc musiał pan Barthelot zam­
knąć akta, nie wyjaśniwszy, co się z 
łupem stało.
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Chojnice, dnia b lipca 1S33. r.
Osobiste.

Egzamin maturalny w Seminar­
ium Nauczycielskiem Żeńskiem w 

Bydgoszczy złożyły pp. Jurówna, 
Gabryel ówri a, Lemańczykówna i Na- 
pi^tkówna z Chojnic.

o--
Systematyczna kradzież benzyny.
Kupiec p. Th. Bonin z Chojnic zgło 

sił kradzież benzyny w ilości 4.000 li­
trów wartości 3 200 złotych. Benzynę 
skradziono systematycznie ze skład­
nicy przy szosie gdańskiej. Poszkodo­
wany wyznaczył nagrodę za wykry­
cie sprawcy kradzieży.

Z  POWI ATU

z całego okręgu czerskiego i ich ks. 
ks. Patroni mianowicie: ks. prezes o- 
kręgowy Zaleski z Czerska, ks. Du­
szyński z Legbąda, ks. Nowak z Łę- 
ga, ks. Zawadziński z Odrów i ks.

SCtrv w in ie n : m a s z y n is ta  p o c ią g u  czy  p a s tu c h ?
(Od własnego korespondenta Dziennika Pomorskiego").

Tuchola, 3 7. W sobotę w poł. wy 
ruszył z Tucholi pociąg dalekobieżny

„Święto Morza'* wśród wojaków 
pomorskich.

Czersk, 3. 7. Urządzona wczoraj­
szej niedzieli -wycieczka Tow. Powsit.
1 Wojaków O. P. do jeziora Świdna 
zamieniła się w wielką, manifestację 
miejscowej i okolicznej ludności na 
rzecz morza polskiego. Mimo niepe­
wnej pogody ściągnęły nad jezioro 
wielkie tłumy publiczności, tak iż 
w końcu na miejscu zabawy trudno 
'było przecisnąć się przez zbite masy 
wycieczkowiczów'. Przybył również 

prezes okr. ks. ppułk'. Wirycza, który 
po odebraniu raportu wygłosił krot­
kę okolicznościową, przemowę.

Wieczorem nas tępiło puszczanie 
wianków i sztucznych ogni. Przy ni- 
czem niezamąconej zgodzie bawiono 
się do północy, poczerni przy pochod­
niach nas tępił odmarsz dio miasta. 
Uroczystość wczorajsza dowiodła je­
szcze raz, że społeczeństwo tutejisze 
wiernie trzyma się idei narodowych 
a okrzyki na cześć.ks. ppułk. Wry- 
czy świadczyły o wielkiem poważa­
niu, jakiem wielki ten działacz na­
rodowy cieszy się wśród ludności po­
morskiej.

„Święto Morza".
Wiele, paw. chojnicki. W święto 

Piotra i Pawła odbyła się w Wielu 
po nabożeństwie na cmentarzu przed 
kościołem uroczjjsia akademja z o- 
kazji „Święta Morza". W akademja 
brała udział cała parafja. Akademję 
zagaił ks. prób. Wrycza wznocząc o- 
ikrzyk na cześć Najjaśniejszej Rzeczy 
pospolitej Polskiej zjednoczonej z mo 
rzem. Orkiestra odegrała hymn na 
rodowy. Chór „Cecylja" odśpiewał 
hymn o morzu. Druchna 9MP. Lan- 
rdowska wygłosiła odpowiedni wiersz 

„Nasz Bałtyk". Piękne i treściwe, 
odpowiednie do uroczystości' przemó 
wiernie wygłosił ks. prób. Wrycza, od 
czytując w zakończeniu rezolucję, je 
dnoglośnie przez wszystkich przyję­
tą.

Zawody okręgowe SMP.
— W święto Piotra i Paw ła odby 

Ty się w Wielu zawody lekkoatlety­
czne SMP. okręgu czerskiego. Na za­
wody zjechali się zawodnicy z Czer­
ska, Łęga, Legbąda, Odrów, Karsina 
Osowa jak również udział brali i 
miejscowi zawodnicy SMP. z Wiela. 
Prócz zawodników w liczbie przeszło 
120 przybyli bardzo licznie druhowie

Liczni er s ki z Karsina. Przygrywały idący z Iłowa do Chojnic. Na odcinku 
di1 wie orkiestry i to miejscówka i przy Tuchola — Żalno tor kolejowy nie­
była z Rytla taant. SMP. gnie między pastwiskiem na którem

O gotdz. 3 rozpoczęły się zawody pasło się stado krów. W tragicznej 
na boisku sportowym imienia ksdę- chwili krowy przechodziły wolno 
dza ppłk. Wryczy w Wielu, pod kie- szyny kolejowe.
iwnictwem ks. wik. Lewańczyka z W pewnym momencie z zakrętu 
Wiela wynurzyła sde czarna paszcza paro-

Otwarcie hoiska i powitanie soś- Zanim maszynista zdołał ująć
ci z ks. prezesem okręgowym n a cze- 
le nastąpiło przez ks. prób. miejsco­
wego. Wśród sprzyjającej pięknej po 
gody zawody trwały aż do godz. 8 
wieczorem. W ogólnej punktacji pod 
względem wychowania, i sprawności 
fizycznej I miejsce zdobyła młodzież 
SMP. w Wielu. W czasie zawodów' o 
gadz. 5 na wezwanie ks. prób. Wry­
czy nastąpiła 1 minutowa chwila mil 
rżenia, by złączyć się wspólną myślą

hamulec i zorjentować się w sytu­
acji pod kołami lokomotywy znala­
zło się kilka sztuk bydła. Oczom o- 
becnych przedstawił się oikropm 
da’k. 7 sztuk bydła leżało i charczało. 
Niektóre sztuki były przepołowione 
i rozcięte. Bydło należało do p. Dirk- 
sa.

Po oczyszczeniu toru pociąg ru­
szył w dalszą drogę.

Roresacniisntóas informsterów i z  p o m o r z ą
poszukuje Redakcja „Dziennika Po­
morskiego". O każdem wydarzeniu, 
uroczystości lub zebraniu prosimy 
natychmiast napisać do Redakcji — 
Chojnice, Cztuchowska 13.

Uroczystość „Święta Morza". 
Brusy. W dniu 29. uh. m. obcho-

i modlitwa wraz z całym narodem dzo.no tu „Święto Morza* bardzo uro 
polskim o ‘ rozwój Rzeczyp. Polskiej czyście. Ze wszystkich domów po- 
i Jej potęgi morskiej. I wiewały chorągwie narodowe. W

Po zawodach odśpiewano kilka środę odbył się capstrzyk, 
piosenek towarzyskich i nastąpiła i O godz. 9,30 zebrały się wszystkie 
skromna zabawa na boisku. Wielka towarzystwa z chorągwiami poozem 
liczba gości, przybyłych z bliższych nastąpił pochód z muzyką, do kościo 
i dalszych okolic, szczególnie z Czeir- ła na mszę św., którą odprawił ks. 
ska i Brus, podziwiała pięknie poło- dziekan Gruening. Po nabożeństwie 
żoue i urządzone boisko zjednoczo- zebrały się towarzystwa orazjparaifja 
mych tow ~Powst. i Wojaków, SMP. 
męskiej i żeńskiej.

W powyższej imprezie brała rów 
inież udział młodzież męska i żeń­
ska z Brus, która w dniu tym, pod 
przewodnictwem ks. ks. Patronów 
Malinowskiego i Zapałowskliego u- 
rządZiła wycieczkę do Wiela.

nie na cmentarzu kościelnym gdzie 
do zgromadzonych 4000 osób przemó­
wił ks. dziekan Gruening. Po prze­
szło godzinnej mowie odczytał ks. 
dziekan rezolucję która została przez 
obecnych przyjęta. Na zakończenie 
odśpiewano „Nie rzucim ziemi skąd 
nasz ród".

Metenle uMini KM saferiB
Uroczyste nabożeństwo. — Pochód przez miasto. — Miano­

wanie członków honorowych. — Składanie życzeń
Wczoraj w niedzielę odbyła się wr 

mieście naszem uroczystość poświęcę 
nia sztandaru miejscowego Klubu 
•Szoferów Rozpoczęła ona sdę uroczy 
Stern nabożeństwielm w prastarej Fa

Uroczystą akademję na sali ho­
telu Centralnego zagaił prezes miej­
scowego Klubu p. Mykowski powita­
niem obecnych poczem wygłosił prze 
mówienie prezes Zarządu Głównego

rze, które odprawił ks. kanonik Ma- , p. Oliwkowski z Torunia, który w pdę 
ikowski, który przed uroczystym ak- j knych słowach mówił o obowiązkach 
tern poświęcenia sztandaru wygłosił i członków organizacji ̂ szoferów a tak- 
piękne przemówienie okolicznościo­
we. Rodzicami chrzestnymi sztanda­
ru byli państwo mec. Kopiccy i pań­
stwo rad Kaźmierscy. Sztandar jest 
wspaniały. Widoczny na nim jest pa 
tron szoferów wielki podróżnik św.
Krzysztof oraz godło Klubu.

(Po nabożeństwie uformował się . . _
pochód z orkiestrą Zakładu Wycho- j Imieniem Magistratu i Bractwa Strze 
wawczego na czele., który już z po-1 ledkiego jako najstarszej organizacji 
święconym sztandarem przeszedł uli na miejscu.

! że o obowiązkach szofera. Po' przeńió 
wieniu p. Oliwkowskiego zaśpiewano 
pieśń „Kto się w opiekę". Życzenia 
składali następnie ks. Borzyszkow- 
ski imieniem ks. kanonika Makow­
skiego i własnem oraz imieniem ro­
dziców chrzestny ch p. radca Kaźmier 
ski, który powitał również zebranych

cami miasta W pochodzie zauwa­
żyliśmy zamiejscowe delegacje Klu­
bu Szoferów ze sztandarami i to z 
Torunia, Grudziądza, Starogardu i 
Sępólna, oraz z miejscowych organi- 
zacyj Towarzystko Powstańców i Wo 
jaków im. gen. Hallera, Towarzystwo 
Gimn. „Sokół", Urzędników Poczto­
wych, Związek Pracowników Poczty 
i Telegrafu, Chrześcijańskie Zjedno­
czenie Zawodowe.

W dowód zasług położonych dla 
Klubu mianowani zostali pp. mece­
nas Kopicki i radca Kaźmierski człon 
kami honorowymi Klubu Szoferów 
w Chojnicach, którym prezes żarzą 
du Głównego p. Oliwkowski wręczył 
dyplomy. Za tak zaszczytne wyróż­
nienie podziękowali oni okrzykiem 
na cześć Klubu. Nastąpiło składanie 
życzeń i gwoździ pamiątkowych, któ 
re złożyli imieniem Zarządu Główne­
go p. Oliwkowski, imieniem włas- 
nem p. radca Kaźmierski, p. Kaletta 
imieniem Restauratorów, filje Klubu 

Szoferów w Toruniu, Grudziądizu, 
Starogardizie i Sępólnie. Urzędnicy 

-Pocztowi, Związek Niższych Pracow­
ników Poczt i Tel„ Chrześcijańskie 
Zjednoczenie Zawodowe, kupiec p. 
Jan Rudnik, Powstańcy i Wojacy im. 

senny, a w piątek rano w celach sa- 8>®n’ ,{^a‘ êra Towarzystwo Gimn. 
mobójiozych wypiła większą ilość jo-’ ! "■S-okpł , ponadto nadesłali na poś- 
dyny. Personel hotelowy usłyszał burrmstrz p. dr Sobie-
głośne jęki i łkanie kobiety, wydoby- ! r^ ^ k ,  Towa,rzystyTO] Handlowców

_____________ _ ___ _____ waąące się z pokoju. Wobec tego, iż 1 w Chojnicach i Mija Klubu Szoferów
rzeczonego Bydgoszczanina p. S. z u- drzwi pokoju były od wewnątrz zam w Cdyni.
łicy Grunwaldzkiej. Prawdopodobnie knięte na klucz, otworzono drzwi Wkońcu prezes p. Oliwkowski dzię 
przyjechała do Bydgoszczy, ażeby z 'przemocą. Przywołano pogotowie ra kawał serdecznie tym wszystkich, 
narzeczonym pomówić w cztery oczy. j tarnikowe, które karetką odwiozło nie którzy przyczynili się do uświetnie- 
Goście hotelowi bowiem usłyszeli o- doszłą samobójczynię do lecznicy nda uroczystości, która głęboko zapi- 
strą wymianę słów w pokoju zaję- miejskiej. Stan jej zdrowia nie budzi sze się w sercach członków Klubu.

Miłość cię zdradziła...
N i e d o s z ł e  s a m o b ó j s t w o  m ł o d e j  b iu r a lis tk i

(Od własnego korespondenta ,̂ Dziennika Pomorskiego"). .
Bydgoszcz. 2. 7. Do Bydgoszczy 

przybyła 24-letnia Józefa Molekówna 
pochodząca z Krakowa, wynajmując 
sobie pokój w pewnym hotelu przy 
ul. Dworcowej. Biuralistka miała na

tym przez Mołekówną.
Dnia następnego wieczorem, gdy 

narzeczony ponownie odwiedził biu­
ralistkę, doszło do ostrzejszego je­
szcze starcia między narzeczonemi. 
Mocno zdenerwowana panienka, spot 
kając się prawdopodobnie z odmową 
narzeczonego ,̂ zażyła silny środek na

obaw. jP, radca Kaźmierski wniósł okrzyk
W walizce biuralistki znaleziono ' na cześć Klubów na Pomorzu, potem 

rozpaczliwy list do narzeczonego, na- I jeszcze toastowano na cześć rodziców 
pisany przed zamachem samnbój 

czym. Zawiedziona miłość była więc
przyczyną targnięcia się na życie mło 
dej kobiety.

chrzestnych i odśpiewaniem pieśni 
„Boże coś Polskę" zakończyła się a- 
kademja, po której odbył się koncert 
przy kawce. Wieczorem odbyła się za 
bawa taneczna.

Gość ze Szwecji.
Świecie. Po 12-letniej pracy misyj 

nej w krajach protestanckich Półno 
cy — Szwecji — przybyła ostatnio na 
urlop wypoczynkowy do Polski, do 
swej rodzimy, zamieszkałej w Świe­
cili, siostra Ózea,  ̂ ze zgromadzenia 
sióstr elżbietanek. Okazję pobytu tak 
rzadkiego gościa w Świeciu, wyko­
rzystało miejscowe Stów. Młodych 
Polek, prosząc siostrę Ozeę o wykład 
na temat życia w Szwecji. Nic zatem 
dziwnego, że na uroczystem zebraniu 
iStOw. odbytem ub. niedzieli obszerna 
sala była szczelnie wypełniona dru- 
chnami, rodzicami ,i opiekunami oraz 
sympatykami młodzieży.

Wszyscy chcieli wysłuchać cieka­
wego referatu. S. Ozea przedstawiła 
zebranym ciekawe fragmenty z ży­
cia w Szwecji. Specjalną zaś uwagę 
poświęciła życiu katolickiemu, oraz 
naszemu wychodźtwu polskiemu. 
Wśród szermierzy katolicyzmu w 
Szwecji znajdujemy tylko jednego' 
księdza Polaka i kilkanaście sióstr 
z Polski, które równocześnie są krze 
widełkami polskości wśród naszych 
wychodźców, narażonych w otocze­
niu protestantyzmu, na wynarodo­
wienie.
żydzi dostawcami mięsa do obozu 

P. W.
Lidzbark, 3. 7. Z rozpoczęciem O- 

bozu P. W. na tut. boisku uzyskali 
kontraktowo dostawę mięsa do Obo­
zu miejscowi rzeźnicy pp. T. i R., wy- 
dawając przeszło 1 tydzień towar 
pierwszej jakości po cenach przystęp 
nych. Nagle w wtorek, 27 hm. niewia 
domoi, dla jakich powodów, odmówio 
no miejscowym rzeźnikom dostawy i 
dano taikową żydko maż z Mławy, 
którzy już uhite sztuki z Mławy do- 
itąd przywlekli, a dalszy ubój w miej 
scofwej rzeźni jakgdyby u siebie uprą 
wiają. Jak uparte pogłoski po mieś­
cie głoszą, dostarczone bywają w do­
datku takie sztuki, że swym wyglą­
dem nawet najgłodniejszemu apetyt 
by odjęły... ale przecież to tanie i sana 
czme, bo cebulą i czosnkiem zapra­
wione, jak i wogóle wszystko tu już 
w mieście i okolicy żydami przepa- 
chniało. * 1 . i ( :

Zachodzi tylko pytanie, dlaczego 
miejscowym chrześcijańskim rzeźni­
kom odmawia się tego zarobku ? 
Wszak mówiono, że robotnicy i rze­
mieślnicy miejscowi przy pracacb £ 
dostawach mają pierwszeństwo. To 
też niezrozumiała jest ta nagła zmia­
na w dostawie mięsa. Może żydzi z 
Mławy ,pod chajerem" przyrzekli, że 
dostawa będzie „pirwsza klasa", ale 
ozy żołądki uczestników oboizu po 
spożyciu będą „pierwsza klasa", to in 
na rzecz W każdym bądź razie żyd- 
ki prawdopodobnie zrobią na gojach 
„a git gescheft", a to grunt.

Z KINA.
W poniedizałek i wtorek na ekra­

nie ukaże się rewelacyjny film pt. 
„Atlantic" Scenarjusz filmu jest opar 
ty na pamiętnej katastrofie olbrzyma 
transatlantyckiego „Titanica".

Słynna katastrofa „Titanica", na 
której oparty został temat powyższe­
go filmu, dopiero dziś mogła zostać 
uwieczniona na filmie w całej swej 
grozie i  potędze. Najlepiej udały się 
realizatorowi sceny katastrofy i sce­
na końcowa: operowanie tłumem 
jest naprawdę mistrzowskie. Gra ak 
torska: Na pierwszy plan wybijają 
się dwaj aktorzy Franklin DyaJl w ro 
li sparaliżowanego miiljardera i Sy­
dney Lynn — kapitan okrętu, którzy 
w masce i ruchach dali kwintesencję 
wielkiej gry aktorskiej. Bardzo cię**
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U n ie w a ż n ia m
nstępujące

w e k s ie ,
którezostaty mi skradzione
1. weksel na 500,— zł 
płatny 20. 7. 1933 r.
2. weksel na 600,— zł. 
płatny 16. 8. 1933 r. 
powyższe wekse są akcep­
towane przez p. Wilhelma 
Nurnberga.
3. weksel na 365—, zł. 
również akceptowany 
przez p. Wilhelma Niirn- 
berga płatny dnia
23. 8. 1933 r. w Banku 
Polskim w Chojnicach. 
Marja Brzoskowska 
Wąbrzeźno 
ul. Pomorska 4.
I siedmio 
i 2 trzypokojowe

mieszkania
z balkonami do wynajęcia. 
Szulc,
Strzelecka 22.

Dom
z ogrodem
z powodu stosunków fa­
milijnych na sprzedaż, 
stała hipoteka.
Zgłosz. do eksp. Dz. Pom.

Pokojówka
z dobremi świadectwami 
zaraz lub później może 
się zgłosić.
R. Kaźmierska 
Rynek 14.

Kultnnce łilacenty 
tulipany 
azalie 
ptymnlkl 

alpejskie fiolki 
chryzantemy 

palmy, iulerk pokoi, 
rośliny dekoracyjne 

ciete kwiaty 
koszyczki z  kwiatami 

Kilka mnielszych 
i większych

poleca

K. Blaszczyk
Szosa Gdańska

I a górnośląski

w ę g ie l
drzewo
i brykiety

z składnicy oraz z dostawą 
w dom dostarcza

Roman Nowacki,
UrzędoweEkspedytorstwo 
Skład drzewa i węgli 
Chojnica Telefon 11 
Staroszkolna 25

ilustrowane pismo 
miesięczne
poleca

Ksletornla Dziennika 
Pomorskiego

Pieniędzy nie chowaj w domu, 
bo tam nie są zabezpieczone przed 

kradzieżą ani pożarem.
Składaj zatem wszelką wolną 

gotówkę na wysoki procent w

Miejskiej Komunalnej 
Kasie Oszczędności

Chojnice Rynek 1 (Ratusz).
Kasa dajepupilarną pewność i bezpieczeństwo 

za powierzone jej wkłady

Kilka

lokali
wielkości 24 — 30 m- 
przy Rynku położonych 
do wydzierżawienia. 
Zapytania skierować nale­
ży do f-y
Juljusz Schreiber 
Chojnice Rynek 17.

Ogłaszajcie
w piśmie naszem

J DRUKARNIA
„Dziennika Pomorskiego11
Chojnice, ulica Ozłuchowska nr. 13.

Wykonuje 
wszelkiego rodzaju

druki
jak : formularze urzędowe 
dla przedsiębiorstw, druki 
reklamowe, zaproszenia i 

plakaty dla to» arzystw, 
wizytówki i wszelkie prace 

wchodzące w zakres dru­

karstwa. Dostarczamy druki 
wykonane fachowo, czysto 

po cenach najniższych rów­

nież i w niemieckim języku.

Każdy mieszkaniec
powiatu Chojnickiego

powinien wiedzieć
po pierwsze, że

Powiatowa Komunalna Kasa 
Oszczędności w Chojnicach

----- ulica Gdańska nr. 23 -----
przyjmuje na bardzo korzystnych warunkach 
wkłady oszczędnościowe od 1,— zł. począwszy

po drugie, źe

22.

każdego mieszkańca pow. chojnickiego powinnoś­
cią jest w interesie jego własnym i jego rodziny po­
siadać książeczkę oszczędn. P.K.K.O.wChojnicacb

trzecie^ i©
całość i bezpieczeństwo wkładów w PKKOw Choj­
nicach gwarantuje powiat całym swoim majątkiem.

Pionino
niezrównanej jakości 

poleca tanio

B . S o m m e r f e ld
Fabryka Pianin 

Bydgoszcz ul. 
Śniadeckich 2.

Kino Dźwiękowe-Nowości
W poniedziałek, dnia 3-go 
i wtorek 4 bm. o godz. 8.30
Potężny Illm dźwiękowy oparty 
na pamiętnej katastrofie „Titanika„ 

p. t.

„Atlantic"
Na bezbrzeżnych wodach oceanu rozgrywa 
się potężny dramat ludzi, rzuconych na 
bezkresne fale oceanu, film stworzony z 
przejmującem do głębi realizmem przez 

wielkiego reżysera

E. A. Duponfa
Wkrótce: Jan Kiepura w  film ie

Pieśń nocy

Magistrat podaje do wiadomości, iż w myśl' 
przepisów należy z dniem 1 lipca br. wszelkie wpłaty 
na podatek od lokali, państwowy podatek 
od nieruchomości i placów budowlanych,, 
oraz dodatki komunalne do podatków  
od nieruchomości i placów, uskuteczniać do 
Kasy Urzędu Skarbowego, gdyż od tego terminu tut. 
Główna Kasa Miejska wpłat na powyżej wspomiane 
podatki przyjmować nie będzie.

Wszelką korespondencję, dotyczącą wymiar® 
i poboru należy również kierować do Urzędu Skar­
bowego

Chojnice, dnia 30 czerwca 1933 r.

Magistrat.

RUCH w TOWARZYSTWACH
Towarzystwo Mężczyzn Katolików

Z chramie miesięczne odbędzie się w 
poniedziałek 3 lipca br. w sali Konsu- 
mu o godz. 20-ej. O liczny udział u- 
prasza Zarząd.

Zebranie Związku Młodych Naro­
dowców odbędzie się w poniedziałek 
dnia 3 lipca br. o godz. 8 wiecz. w lo­
kalu p. Seydy. Przybycie wszystkich, 
członków obowiązkowe. Zarząd.

Zebranie Tow. Czeladzi Polskom 
Katolickiej odbędzie się w© wtorek, 
dnia i  lipca o godz. 8 wieczorem w lo 
kału p. Smeji przy ul. Dworcowej. Z 
powodu bardzo ważnych spraw u- 
pnasza się o przybycie wszystkich 
członków. Zarząd.

Pomorskie Towarzystwo Rolnicze
Doroczne walne zebranie prezesów i 
delegatów kółek rolniczych powiatu 
chojnickiego, odbędzie się w środę dn. 
5 lipca br. o godz. 10 w siali hotelu 
Centralnego. Na porządku dziennym 
bardzo ważne sprawy, między inne- 
mi wybór zarządu powiatowego i u- 
chwalenie budżetu. Uprawnieni do 
głosowania są tylko prezesi i delega­
ci, którzy okażą legitymację. O licz­
ny udział uprasza

Zarząd Powiatowy.

BRUSY. Grapa Inwalidów Wojen­
nych Rz. P. W niedzielę dnia 9 lipca 
o godz. 12 odbędzie się zebranie Zwią 
zku Inwalidów Wojennych oraz 
Wdów i Sierot w sali p. Felsikiego.

Giełda płodów polnych 
w Poznaniu

Poznań, dnia 1 VII. 1933.

Urzędowe notowania za 100 kg. w zk. 
fr. stacja Poznań

36.75— 37,75
19.50- 19,75
16.50- 17,25
16.00—  16,5®
14.25- -14,75
31.25—  32,26
56.00— 58.00
12.00—  12,75
46.00— 52.00
11.50- 12,50
11.00— 12.00
24.00— 26.00
35.00— 40.00
10.00— 11.00 
52 00— 58.00
6 00— 7.00 
8.00—  9.00 
1.70—  1.90 
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Pszenica
Żyto
Jęczmień przem. 68— 69 kg, 
Jęczmień przem. 64— 66 kg 
Owies
Mąka żytnia (65 proc)
Mąka pszenna (65 proc.)
Otręby żytnie
Rzepak
Wyka letnia
Peluszka
Groch Wiktorja
Groch Folgera
Seradela
Gorczyca
Łubin niebieski
Łubin żółty
Ziemniaki jadalne
Ziemniaki fabr. za kg •/•
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